
2, Krakowa d. 2, Lutego, 
P r z y ł ą c z a m y t u  przesłane nam od Ano .  

tii ira następuiącb pismo:
P o  Redaktora Gazety Polskiey Kraków-

skiey,
M cś ci  Panie t Chw alebny  W P ą n a  za- 

udar:  b y d ź  uży tecznym p ow sz ech n ośc i ,  

P^zea ogłoszenie pefyódy cz ńe  publ icznych 
I' r z y g o ^ - w *  *—Z t
tek 2 gazety z n g t a i ic z c e y  c a  Polską  motfą  

przełożony,  p r z y ł ą c z a m ,  którego w WPa-  

gazecie ńieznalai łeni .  Zapewnie  przy-  
sługa i go ma cel s r a ao w n y  oświecenia 
tych o b y w a t e l o w ,  k tórzy  zagranicznych 

Wiadomości w  cudzoziemskim ięzyku  czy-  

nie m o g s ;  w moim mniemaniu nic nad- 
to pięknie js tego .  Dz iwn o mi  nawet:  iż 

$t l y takiey wielości  o ś w i e c o n y c h ,  a  nau 
ką bawiąc yc h  się ludzi ,  nieodbierasz W P a n  
czysto p o d o b n e j  przysługi-.; w s za kż e  iest 
to z^ w i o ł t m  tk l iwego  se rcastarać  się bydź  
u t v t e c ł o y o j  współz iomkom swoim.  Jeżeli 
PVPan ntnie^c jSJ! w  oss tępuiącey  geitecie 

nioie tlomacŁenię } p 0CjagQię w i e  to do dal* 
s*ey przysługi.

W zgląd Moralny i polityczny na Francyą.
Wielk ie i niezaprzeczone pr a w d y ,  k t ó 

re są zasadą  dobrego rządu , z d a w a ć  się 
-mo że  w  czasach t e r a i u e y  szych; , iż  dla te. 

go światu przez f i lozof ią.piJiswioce zo s ta 
ł y :  a by  nam m oc ni e j  da ły  . u c i ę ć  okrop- 
ność naysroższey  tyrannii ,  która  kiedy n a 

ród ludzki  uc ie mię żyć  mo g ła  , a  maiąc
t a m  pj fzyświeceć , ia4r» te.,o A 1 es.4Ciiryy  - 
sk* w  pośrcyd burz l iwego  m.yrza mnieeroń 
poli tycznych } na tu nam ty lko  pr zyd aie  

s ie:  iż nasze rozbicie się i tonią iaśniey i 

oczewiśc iey  postrzegamy.  W y n a l a z e k  pro- 

chu palnego i odkrycie igły, m a g a e s o w e y , 
nie wręcey narodowi  ludzkiemu zas«kod*i.  
iy. , G łos ząc  p r aw a  cz łow ie ka  , Własność 
i e g o ,  J e d n o ś ć  i życie  po g w a ł c o n o ;  Fran

c j a ,  o we  szcz ęś l iw i  siedlisko świat łą  , n a 
u k ,  i grzeczności  ,, zos ta ła  zamieszkana  
ptzez dzikie bestye ,  lub c f i t ry  ich zaiadło-  

ści. W  imieniu praw; c z ł o w i e k a ,  urejdray-1 

ny ó w  k r a y ,  p r z e c h o w y w a ł  nieszczęś l i 
w y c h  , k tóry m po żywien ia  niedostaw^łój  

a po łow a mieszkańców iego więz i ła  drugą 

i  ząbiiala,  Tftkie b y ł y  o wo ce  tych pra^ i-



) (  t i o  ) (
dał  p r z e d w i e c z n y c h , * k t ó r y ch  wyłuszcze-  lucyi  zgodz ić  się nie mog ę  Fra ncuz i  iaki 

a!  a św ie ta i ey sz yc h  wcal e  sk utk ów  ocze kształ t  dadź  p r a w i d ł o m ,  których  się o 
fciwaoo. br oniami  i aposto łami  ogłosi l i .

Z tym wszystk im iak ie iko lwiek  z nich T e n ,  który  pod opieką praw a narodu 

a a  m s  nieszczęścia w y p ł y n ę ł y ,  nikogo ie- sw oiego  mogąc ż y ć  sp ok o j n i e  i szczęśl iwie 
szcze świeża  ich pamięć tak nie o d u r z y ł a ,  za cz ą ł  p ierwszy  układać sys tema politycs- 

a by  nie przyznał :  iż się znayduią  stałe i n e ,  rzuci ł  na świat  iab łko  niezgody,  utwo-  
nieodmienne p r a w d y ,  podług których każ- rzy ł  nieiako hydrę  , k r w a w y c h  kłótni  i 

dy  naród rządzony  b y d ż  powinien.  Miecz zwaśnień , h tórey odrastające g ł o w y  cze* 
pr zyw ł^ sz cr yc ie la  nie ma w ię c ey  powagi  i kaią dzielności silnego H er ku le sa , aby ie 

wz iętośc i  w oczach roz u mu ,  iak guil loty- wszystk ie  razem uciął .  Nies zc zęś l iwy  ten 
oa  jak o bi a ow .  L ec z  z d a w a ć  się może:  iż n a r ó d ,  w który m ni - spokoyoe  i ł etkomy* 
piętnuiąc te pr aw dy  ua tablicach , wym a-  ślae duchy  szukcią W dowcipach  swoich 

za n o  ie z głębi  duszy i s e r c a ,  gdzie ie sa pierwiastków społeczności  s tawia ią  przed 

m o  przyrodzenie  z a p i s a ł o ; zdaie się: ż s J c  o c z y  cz ło wi ek a  pole row ne go,  d z i w a c z p y  

ze .e t  puściło w zapomnienie iak tylko  do- obraz  samotnego ż y c i a ,  i ustawnie k L d ą  

w c ip  zaczą ł  ie o p i s y w a ć ,  i przestały b y d ź  ua mity sc e  urno w społeczności  , ionagiao- 

u czu c i em ,  z a c z ą w s z y  b y d z  teoryą , czyl i  wane natury prawa.  D o s- ć  to b,-ło; ie  oby-  

c i e k a w y m  dochodzeniem; bo ie iuż nie za w at e l  Genewski  zaw ró c i ł  k >btetom g ło w y  
dzieło natury,  ale za  wy nalazek  filozofii po- miłosnemi romansami,  pomiesza ł  on nadto 
c z y t y w a n o ;  iuż vy nich n ieznaydowano wy-  mt,zgi męszczyznoro przez układy  polity* 

razu  , czyl i  określenia stosunków wia ie m-  ezne. Chwa l i  Sokratesa C y c e r o ,  iż » Die* 
Dych między  l u d ź m i ,  ale tylko dowcipne  ba na z iem ie  sprowadzi ł  f i lozof ią,  gdy  ie- 

pr zy sto so wa ni a  subtelne j  metaf izyk i ;  wie- go poprzednicy pomiędzy  gw ia z da m i  błą- 
rzono nawet:  iż mog ły  b y d ź  z błędami  po- ^a ii s ię. Ja są d zę:  że Sokrates źle się przy  

ł ą c z o n e ,  co iest wł a śc iw e  ludziom , gdy  s łu ży ł  narodowi  ludzkiemu. N i e c h a j  Sofi- 
Batura czyl i  cecha od T w ó r c y  nadana iest stówie urządzais  niebo podłu 5 sw oie y  f a o 1 

nie zawodna.  Niepewność układów myśl  t a z y i ,  dozwalam im ścigać mysią po u* 
tę upoważni ła:  by ło  we F r a n c j i  ty le ż  de- szenia niebieskich ś w i a t e ł ;  niechaj  we- 
k l a r a c y y  p r a w  cz łowie ka  , ile konsty tuc yy ,  dług praw ide ł  swoich  stanowią miesiąca 
jeżel i  nie w i stocie,  to w kształcie powierz-  pano wa nie ;  niechay mieysce oznaczaią dla 

ch o w n ym  odmiana z a c h o d z i ła ; każda stro ziemi sa  S wiec ie ,  t a m ,  gdzie się im podo* 
na  do sw eg o  ie naciągała ce l u ,  a f i lozof  b a> ale dla pokuiu narodow na niey miesz- 

s ukał  p r óż ne j  c h w a ł y ,  aby  ie swoim spo- k a i ą c y c h , n iec haj  się do rządu ich nie mie 

sobem okrasi ł  i w y ł u s z c z y ł .  hKfclaracya gzaią.  Szczęściem to iest wie l k im ,  iż tako 
p ie r w s za  w po roku b y ł a  zgozszeniem dla we systemata i ka lkulacye odmień ć nie po* 

l e y ,  która we dwa roki poźniey ok az a ł a  tr fią n iewzrustooego porządku cz-ksu w po*

S ę « a  potv m mi e jsca  dla nastęouiąc^y u r a c h  swoich;  a lb ow ie m  g d y b y  mathi aa  św i»  r 

3i .v' i ła.  I tak o imieniaiąc te pr aw a czło- ta podług d z i wa ct w fi lozefg w urządzona by-  

'tiieka i kocsty  t u c y e ,  w dziesięć Ut  rewo- ł a ,  >użb/ d a w n o  ws zystko  ua świeci# * 9*
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fctzło, p r ze w ró co n e;  płanety n iewątpl iwi*  

•p iknęłyby się na d et r o ni za c j ą  słońca. ,  & 

ś s i a t  by łb y  w powszec hn ym z&inieszaoiu. 
£  drugi; y strony ni* s tczęśl iwie ,  moralna 

powier-.chnost  ud sta blisko lat  na. proznc 
ich sp ek u la c j e  w y st a w i o n a  , i zdc ie  s i ę : ii  
odmianę  iey zupełny  poprzysięg li .  N o 
wość z s a m e j  siebie z . a sze iest rozsądny m 
ludziom p o d e j r z a n a ,  po nieważ  użyteczność 

iey n iepetra/m ty l k o  to<.ucuowariem może 
bydź  pcparta.  Co  i a  śmiałość zamieszać 
Szczęście l i c z n g n  narodu od w y p a d k u  sote* 
r y i ,  i czynić  doświadczenie  metafi  y c z o e  

Względem losu t rzydziestu milionc w ludzi? 

A ż  do iS Btum aire  , g ad a n o  Francuzom o 
p r a w i a ł a „ n ;  b y ł  to w y r a z  k« b a l i s i y c z n y , 
si.oie i z  energią w y m a w i a n y  ; lecz o , k t ó 
r z y  go ustawnie w usla^h m u  l i , ozazy  w a* 
h  przez sw oie  ś ia le ństw a  i zbrodnie ;  iż 

riię niemi nie rządzi l i .  B o  Czyi iż się zuay- 

d ń o  iedso  , ac z  u&tawrie powtarzane  , ,nis 

gdy  me roztrząsane,  k toreby  mogło  Wy- 

trzymać  f a r o w y  examen rozumu , k tóreby
S>ę dOS^lżUĆMŚIU u.r E w t e i ^ i  ł o  , a.roi<
w a ż a c r  dobrze nie zasadza ło  się na p r ó ż 

ny m  d w o y  rozumieniu ,  i nędzaey subte l

ności!  W y r a z ó w  sam ych nie rozuaueeny- 

n ;e mogąc ich stale ok reś lać ;  staią się o r ę  
dla wszystkie h innych z a g a d k ą ,  tyc h  w y ią .  

w s r y ,  k .ó rz y  ich na dopięcie intryg  uży- 

' e a i ą ,  i sami tylko wied z ieć  m og ą  co zna* 
®za. ,

Mora lność  ma sw oie  prawidła  na su* 
®ięaiu i przekonaniu za sad zon e;  a .pol i ty-  

*■ nic i m ? g o  uie i e s t , ty lko  pr zys to sow a,  
Bie tey t e  mora lno śc i ,  do  rządu ludzi  w 
sp oleczo04ci .^iąty-ćh.  A le  nie te to m o 
ralne aEane w e  wtzyEtklch cza-

a a e h , i  prr iętę 0(j wszystk ich  ludzi  w y .  

a ta»iaa«  nam iako zas ady  a w ą ł i u  cy wi l -

I I  ) ?
nrge ,1 i t io ó ło  powizechney b*cz?IH« c lef ,  
i owsieon dawne te prawdy AnkloJjypii$>  
sadów odłożone zostały.  N yw e prawidła,  
są to mniemane wyD&laski i odkrycia w ie
ku naszego; są to mądre kombinacje  ; *  
których w y p ł y w a  zgoda wolności ,  i. po- 
tu e bn e y  powagi  do utrzymaniu po rzą dk u, 
i exekucyi  praw. W  takowym nowym u- 
k ł a d i ie ,  o b j c z a i e ,  poczciwość,  Religia za  
ma : ię poczytują. Sądzą ci prawooawcy.* 
iż możoa bez nich obeyść s ię ,  gdy są l icz
ne w^yska ( ogromne flotty , handel roz- 
s.terzony, rękodzieła kwitnące,  i mnogość 
pieoiędzy. Ale nie wątpl iwa r z e c z ; ż e  wy- 
stfpki; i  namiętności niezgoda, i fo ke y e ,  o- 
kazałr  te soogpby ber skutku zostawią, £ 
pośrzód »ak pompatycznego,  mocy i bo. 
gactw okazania , .nędza tylko i nieszczęście 
narodu wypłynie.  Prawda ta doświad* 
czeni^m tylu wieków iest zatwierdzona. 
Cycero zostawi ł  nam w dziełach swoich 
ułomek; homedyi Cecyliusz dawnego ł a 
cińskiego wisrsopisa,  w którym iedna z o- 
eób ryz oiawią i^iy  t h  m o w i  d o d r u g n y .  ”  
Jakteście tak prędko dokazać m c g l i , iż 
Wasza rzplla tak kwitnąca,  tak nagle u- 
padła ? „  na co druga odpowiedzia ła , ,  Sta. 
nęli na cztls  rządu ludzu !■ łodzi ,  g ł o w y  

z a g e n a ł e y ,  nc we tylko układy uporuie 
s ta nowiący,  i zawołani kr as om ów cy,  
którym rozsądku powszechnego nie dosta
w ało.  M 2  tego wszystkiego iewnie okazuie 
s ię ; i£  we wszystkich czasach,  ci k>órzy 
wszystko odmieniać t ó d i i ,  którzy v goi*  
nie przez w ym o w ę  przodkować pragną,  
partyzanci i burzyciele,  do wywrócenia  
dobrego riądu r a c z e j , c i ż  do ustanowieni* 
rzeczy pospolitej sposobniejsi  zawsze byli 
( Couner u n iw rssh )

A



Ż, Wiedniu d. 25, Stycznia.
A r c y  Xżę  Pani t/n Węgiersk i  nie nió- 

gso dla z a le w u  dróg  przez nagłe rorpu- 
szczenię w y i ec h a ć  w pr zeznacz onym dniu 
21 t. m. do O f f t n ,  znayć iował  s’ ę z m ał ż on 
k ą  swoią  7 w  to w a r z y s tw ie  W. Xc ia  T o  

kańskiego  i iego zo n y ,  młodszych  A r c y  

X ż ą t ,  A,rcy X ci a  Ferdynanda- i iegc. ż o n y , 
tudzież  Xc id Alber.i.a Cieszyńskićgo , na 

w s p a u i a L m  balu u hrabiego Trautmanhs 
d cr f .  '

J. C. K.  Rl. R a c z y ł  rezwof ić  na-pństa- 

no wienic  8 konsyl iarza  przy  gubemium za 
chodnisy  G a l i c y i , i ,stópień ten udzielić 

Franciszkowi  de Ko fh er n, tudzież końce* 
pistę Antoniego Józs fa Freydorfer  Ła gu- 
bernion&lnego sekretarza , a  koncepi- 
.stę cy r k u ł o w e g o  protofcujiątę Sclimidt 
p o d w y ż s z y ć  ; z a w a k o w a n e  jniey*

se t  kreiskapitana w ę y r S u l e  B i a ł y  , przez 

prtenfesienie kreiskapitaiia de Kreuzberg 
do Czech  ,JR.*czył  gubernionalaertiu sekre

tarza wi ka w a le ro w i  Jc  Mohrenbach udz ie
l i ć ,  z na  zamianę urzędu między Józefów* 
skin* hzeiskapit&nem. Franciszkiem X i w e  

r e m  Runtscbaer  ae  Kumberg  i konsyl ia-  
rz m Józefem Alo izem de Pflitbtentreu

I
Ba ył a sk a w i ey  z e z w b l i ć ,  tak iż p ierwszy  
przeniesie się na ko nsy l iarza  Jo  Krokowa.,  
a  drugi na kreiskapitana du Józefowa.

D o n ą y  zrzuc i ł  ye nocy z d ,  22 nó 23 

część  loau z a r w a ł  dwie ł y / w y  , a trzecią 
u sz ko d zi ł ,  reszta lodu stoi ieszcze mocno.  

D l a  przeęhu.du postj-lionow i ludzi  piecho* 
m y c h  naprawiono  łodzi .  Od gubetnium 
r>i/j_e Austryi  . magistratu m a  sta po- 

cżynioun zo sta ły  wszelkie potrzebne śrzod-. 
k i  od za le wu  w o d y ,  w pr zyp a dk u  g d y b y  

JJonay ze wszys ik i tń  lód zrzucił,

13., 13 t, jo .  umar ł  w  JejUefiau, twSzIą-

12 )X
sku na granicy  Czeskiey ,  Piotr B i r o n X ź ę  Ia» 
tlantskr, K u r l a n d y i , Semigali i  i Saganu , .ba* 

ron Sz ląski  i Pan w Nachod w C z e c h a c h ,  
kawa ler  orderow S. J ę d te ia ,  czarnego  i 

czerwonego  o r t o w , S. Ąleitwsłłfa N e w s k i e 
go i S. Stanisława.  . $ p d z i ł  się 'C 15 lute

go 1722 l i c zy ł  fcoutrs 78 f-»<. W r a k u  1795 
ustąpił  X r t w a  K u r la ńd f i  RofiyS* zak u pi ł  

polym Kżs tw c  S a *y a  ’<w P.łfijkl.-a^.-laskti' i  
państwo Nacłiod w Czecha-;h. W raka  • 

17/9 d* ó l istopada oż- aił  s-‘ ę rD -ze-  i ras 
* hrabiną R z es z y  de Medem A u o ą  fi. roli» 
ną D o r o t ą ,  có rką  b rabie. 'o 8 >eszy Jona 
F ry d e r y k a - d e  JM . .dem, i u  spżjJ.  .ł 4  cór

ki- Wi lkę lmiaę  terażaiąyszą dz i edz iczkę  
Xstw& S a g . , n , P a w ł o w n ę ,  Joannę ' i  D o r o 
tą. Z o s t a w i ł  po ś°bie pauiięć wspaniałe? 

go d ob ro czy ń czy  ubóstwa , tudzież p r z y j a 
ciela ludzkości ,  k t oko lw ie k  iego p - :n o c y  
w e z w a ł , .  Z dobroczyoncśai  iego korzysta^ 
ła Praga  , równie iak Karlsbad 1 Tepl i i z ,  r 

Z Fjaybur-gu, d. 6. Styania^,
Z  powstania w NJafsie w  Jdrysgowi iest

iu i  6 batal iupow urządzonych,  , które c a
— *. * -

przemiany nad Renem służbę czynią.  Pier* 

w s r y  b i tal ion g d y  postąpił  ku Al tbreisach 
natrafił  zaraz  na F ran cu zów  , k tór zy  włay  

Śnie zabierali  się uo sypania sa «  y c h  ba e- 
r y y ; a t t ak bw ai  ich uatychmiast  i mężnie 
o d p a r ł ,  p o czy m  zaczęte  przez nich roboty  

zburzone zostały.  W  tym czynie o w i a l i  

nas; obrońcy  n i e p r z ^ i s c i d o w i , co  *Tfó#& 
Niemiecka  ilsr.udowa nrafisa, ,kiedy t y l so  

iest zgndaa i oży  wiona miłością oyczy.eay-i 
d ow ie d l i ,  że oni wspafine z-swemi  zbroy* 
netai  b r v 6:1; i , u i  -.doz w u l ; fię ssmowulff io 

FrancuzoM diec-zyć;  dali  oraz. miesrk.uń. 

com Niemiec ao w y  przykład  , iak ł a t w o  

iest Niemcowi  och róaić-swą chatę ;  trzód 

od zniszezsuia byle ty lko  zechciał .  Uzb/o-
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ienie ludu w B r y s g o w i i  ieSt1 bardzo dogo 

dnie i dobrze urządzony,  i cdea  oatalion 
s to i ;  ty lko  za w s ze  w  jpo l u , i po nieiakiai  

czasie iest przez inny z l u z o w a n y ,  przez co 
gos podarstwo d o m c w e  nie ordzie zat. isd.  

feane, a iednak wszystk ie  batal iony będą 
W broni w y ć w ic z o n e .  Jeżtl i  się okaże a k 

tualne niebespieństwo, wy  niszą wszystk ie 
*  zagrożone mieysce do reguia iaego  boiu, 
G d y D y  nad całem Renem taka ' l in ia  iak w 
B r ys g ow i i  wyciemniona by ła , ,  niedo/rnał/- 

by  Niemcy  tak 'częstych  napadów*
Z Frankfurtu d, m . Stycznia.

Jeżeli  m ożna  z poruszenia w o y s k  Fran- 

Cuzkich s ą d z i ć , zdaie się b 9 dź plan. m j e 
nerała Moreau  ściągPąić armią  Jfrancuzką 
na  przysz łą  kampanią  między Breysach i 
M o g u n c y ą ,  a ż e b y  ile możności  w 3 pun

ktach p r i y  A l tb r e y s a c h ,  Rei  i Rafael u- 

skutecznił  powszechne z a R e n  przeyście,  dla 

wtargoieaia w śrzodek Niemiec.  Z l e d n e y  
strony ciągąje  wie l ka część  Helw ccs  iey 
armii  nad R e p ,  z arugley  śpieszy  12  bata 

l iooow piechoty i wiele korpusow iazdy  z 

będące/  an-nii na żo łdz ie  Batawskim ku 

-Moguocyi.  Za łog i  ł B r e d y ,  Heriogenbusch  

i Bergopzom dążą w to samo mieysce p r z c i  
tłslgiekie d ep art am en ta , B o n ,  Andernach 

id iobientz .  Dla  zasłony  lewego skrz ydł a  

* rmii^R«nui,  czynią  rożne pr zygotow ania  
n* niższym Renie. Minister woieońy  Bert- 
bżer w y z n a c z y ł  ' inspektora,  któ,ry z wielu 

officy erami indzenierow i arty leryi  uda się 
c , e e »*łoctnie do twierdz  Lujceoihurga,  M a  
siryebtu j Vcnlo> jjla o b e y r , e m a  m a g a z y 
n ó w ,  poc^j,nj#p i a tatn potrzebnych p o 

praw 1 rozprzestrzenienia forty f tkecyy.  
\iżyszenł  także rozkaz  żeby  do nich prce

Sz ło,  25,000 centnarów siana),wpiowadro-  

Oo, a.p ifloych rozporządzeniach w tey raić-

t  ) ( 1 ,
rze n iewierny .«  Fżancuzkie  w o y s k a  , k t ó 
re na niższym Kenie z i m o w e  k w a t er y  z a 
l e t y ,  c iągną s p ie s w o  ku M o g u c y i . — Prze* 

rozsserzeoie fcrtyf ikanyy uczyniona mie- 
sreranom Ulmu w  gruntach szkoda  , nie 
w yno s i  i-sk 104,000 ryń,(nie 1,01)11.4000 fy ń ,  

•iak publici  ne pisma rozgłosi ły  )  i rozumie

j ą ,  ż'e ta szkoda  przez dokładny -'rozmiar i 
o taxOwanie jeszcze się o trzscfą cześć 

zmrti-eyszy._  Przy, H ó c h s t , Konigsteio, &c .  
Tgromadżąią sie Austry a*y w zuaczney  i l o 
ści. M o g u cc k a  g łów na  kwat er a  by ła  na 
zaiutrz w Offenbach spodzie iyana, z r e s z t ą

mi l icya krylowa iest w ustawiczney  cz y  a*
■- • •, \ . *
nosci  u tr z y m y w a n a ,  ,

Z  Paryża d. 1 o. Stycznia.
Na  zaszłe zaża iepia  do konsulów o  

wtargnieniu Franęuzkich żołnierzy do Pru

skiego miasta Huisen ( n a  prawem brzegu  

Renu na granicy HoUenęlerskiey leżącego )  
nakazal i  konsułowie  , ż e b y  kommendant  
ż ó d y w i z y i  dochodzi ł  iak neyśc iś ley  tego 

, o ff i cyera łub  ktokolwiek  
w y d a ł  l a k o w y  rozkaz  , zaraz  k a z a ł  aresz- 

l o w a ć  i d o  sądu w py sko weg o  oddał ,— G d y  

miasto W et r l a r  od d. 22. yrntose 5 roku 

doznaie na oświadczenie  ministra Pruskie* 

go zupełoey  neutralności ,  rozkazal i  t akż e  
konsułowie pod d,  18 gru dnia ,  że b y  w n i y .  
scie Frabcuzkich w o y sk  0 . 3  gruduia do te* 

g o  miasta iak nAyściśiey dochodzone  by ło ,

Z  okaz y i  przy jęc ia  konstytucyi  od e
brał  Buonaparte wiele powins zow ań.  Mu-  

nicypalnona /Mministracya w  Mira mb ea u 
napisała do niego następujący lakoniczny  

l ist:  ”  Do O b y  wzte!,; Bu o n- pa rt eg o , by w- 
s/>go jenerała.  O b y w a t e l u  Buo^aparte.I 
Imię T w e i e  b y ł o  z  nową fcoDSlytucyą cpo- 

ł ąc roń e;  żoste ła  ona  tu jednomyślnie p r z y 

jętą.  Ppsdrawhoay  Cię * u s i ao gw asi e t a



X  i :
Jako p l e r w s t e j o  konsula R * e p l t e y . „ _  Pod

d. 86 w y d a ł  jenerał CJbampionnet z g ł o w  

ney kw a te ry  Njcei  względem uo w ey  kon 
8tytucyi  odez wę  do  W ło s ki e y  armi i ,  w  kto* 

r ey  bardzo w y c h w a l a  k o n s t y t u c j ą ,  p r z y 
w o d z ą c ,  iż ona pr zy w r ó c i  wewnątrz  i ze 

wnatrz pokop.  _  Pod d, Ą t. m. w y d a ł  pier- 
w s / y  koosui Buonaparte nastęuuiącą ode 

z w ę  do zachodaiey armif; ”  Ż o ł n i e r z e ! 
R z ą d  przedsięwziął  i rz odki  oświec ić  u w i e 

dz io nyc h  mieszkańców zachodnich depar- 

t a m . n t o w ;  oim ie atoli przedsięwzią ł  w y 
słuchał  ich pierwey  i zaradzi ł  ich u ż a l e 

n i e m ,  ponieważ sprawiedl iwe  były..  Mas  
sra dobrych  mieszkańców z ł o ży ł a  broń, nie 

zostal i  się ty lko  rabus ie,  emigranci i p ła

tni od Angli i  Francuzi .  M asre tuyc ie  prze 

ci w nim. Armia składa się przeszło i  60 
t ys  ęcy wa le czn yc h  Jud.,.  W  króice  mu.  

s-ę się dowie dz i eć ,  że  iuż sze fowie  bunto.  
wn ik a  w n i e ż y i a .  Jenerałowie m u si ą  dadź 

pr zy kł ad  czynności.  C h w a ł a  n a b y w a  się 
t y lk o  natężeniem. M oźnasz  iey  n a b y d i  
z a k ł ad a i ąc  w  wielkich miastach g łó w n y  

k-wetrrę,  lub s loiąc  w w y g o d n y c h  kosza-  

arach? Źoinierze ! jakiegokolwiek iesteście 

stopnia , wdzięczność  narodowa oczekuie 

w a s ;  lecz dla stania iey się godnym , p o 
trzeba  iść z nat arc zyw ośc ią  wb rew  pory  

roku  , lodow,  śniegu i nocnych m roz ow .  

Musicie  w a sz y ch  niepr-zjiacioł  o świcie na- 

p a d a ć ,  & c .  Zrobicie  krótką , lecz d o k ł a 

dna  kampanią.  B ą d ź  ie oie ubłaganymi  

d la  rabus iów ,  a le  z a c b o w a y c i e  su ro wą  
karność .  ,r

Podpisano  Euonsparte.
W o y n a  pr*«cJW s.uanom ma bydź  1 

aay w ięk sz ym  natężeniem prowadzona,  
Bnonsparte chce ią zakończyć nim t a m  

teysi roiaiiści potrafią tewnątr* otrzymać

posiłki,  i -  Lub o  ła d ne  urzędowe pismo (mo> 

w i  iedea dziennik ) nie doniosło leszcze a 
' formalnym przyjęciu konst* su y i  , i*st to 
przyjęcie dostatecznie iuz oz aymione przez 

g łos p u b l i c z n y . P o g ł o s k a  i snoby  s z e f  

szuanow St epe aux  broń z ł o ż y ł , aiepotw ier* 

dza  się _  Municypalni  administratorowi* 
z  Pontewy wy ra z i l i  w liście sw o i m  pod d> 

27 g r u d D i a  między  ino/m co następuie;  

”  Z zadziwieniem w y cz yt a l i ś m y  w  l iści* 

jenerała Hedouyil le  pod d .  12 grudnia z  
Angers , ”  i i  wszy s tk o ,  co ty lko  0 wyl ądo *  
wa m u  Angl ików r o z p u s z c z o n o , a lbo iest 
przesadzone,  a lbo  całkiem zmyślone.  ,, 2
tym wssyśtkirn w y l ą d o w a n i e  to castąoi ło  
bez wszelkiego oporu,  stuanie dostali  od 
Angl ików bron i ,  haubice & c .  Pisaliśmy 

do ministra w o i e n a e g o ,  iż wkrótce  a ad ey .  

dzie ten czas , że departamenta nasze p o 

trzeba będzie na szuanach. z d o b y w a ć ,  są 

oni bowiem panami  brzegów departamentu 
Morbihan.  , ,  — Granyil le  iest od  nich o p a 
sane I ctę*€ g w a i i ł y i  c z y n n e j  prz«srt& aa 
nich. O d e z w a  koosulow do mieszkańców 
zachodnich depar iameniow została  od szu-, 

anow podartą,  _  Nie sp ok ojn i  ludzie dzielą 

teraz ( m ó w i ą  t ii teysze p i s m a )  naród n# 

dw ie  f a k e y e ,  c y w i l ną  i woyskow.ą-,  i pod- 

chlebiaią sobie* i i  rzą^ nie potrafi  p ier w,  
szey  p r z e z w y c i ę ż y ć . — D o  pofcoiw na sta* 

łem lądzie nie masz nadziei.  W ó y n a  iest 
p e w n a . - J e n e r a ł  Sher lock  został  przed,  
wczore m aresztowany  i do o p a c tw a  z a p r o 

w a d z o n y ,  iak m ów ią  *a  wykroczenie  pr*o* 

c iw po l i c j i  w o y s k o w e y .  _  A d a r r a ł  Brnij;  

w y i e c h a ł  do Brest.  M a dowodzić  d y w i z j ą  
od 12 l in iowych  o krę tow ,  a Latouche Tre-  

y i l ie  podobno obeyn. .« koitimendę nad po.  

łączoną  f l o t ą .  Pięć  l in iowych  ok ętow i e a t  

s a  6 mi ts ięcy  ir i y w o o s c  cpai i ło nyw b.
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”  C z y  po łączona  {lotta ( tn o wi  Przy iac ie l  które miały b y d ź  co rocznie Rrzpltey wy*  

Ustaw ) popłynie  do wschodnich Indyy> p ł ac ane ,  będ » sprzedane.  Maią  one by dz  

dla attako wauia osad Angie lskich ,  czy  wy* w 6 miesiącach 15 razy  t y l e ,  rak donoszą,  
ląciuie do Ir landyi ,  lub uda się na śrźod- zapł ac one ,  tak iż cały dochod będzie u- 
Ziemne morze ,  dla wsparcia  Mal ty  i za* m o r z o n y . - ,  Jeden P a r y ik i  dziennik mo* 

Wiezienia posi łków do E g ip tu ,  tego nie w i :  ”  K r a w c y  są teraz w ustawicznym po* 
wie my  i nie powinniśmy w ie d z i e ć . , ,  Ad- ruszeniu;  p r zy kc a w s ią  a xr m it  aż  do przy-  
tnirał Mazar ed o  znayduie się ciągle w  Pa* tępienia nozycz.  <Są to p r aw dz iw e  gody 

r y t u . —. Wie lu  armatorów posłal i  do Buo- dla  k r a w c ó w ; proszą im s ię ,  k ł sn ia ią  iak 

napartego proźby  wz ględem  ko rs ar s tw a,  gdyby  konsulami byl i .  Kapeluśzpicy  wy* 
których m ów ię  , iż oczekuią wsparc ia  stawia i*  W ę c h  rogate kapelusze z wielkie* 

od tak wielkiego męża  iak on iest , k tór y  mi zacięciami  ; m ówią  , że ieszcze n igdy  
swe  szlachetne tnyśii  rozciągnie bez  wat* Die widziel i  tak grubych i  m ałych  g łó w.  

pienia na wszystk ie adminisiraeyi  c z ę ś c i , E x c r e m y  s tykaią się 1 puder z pomadą s f̂ 

O b .  M .ig e l an, b y w s z y  wice konsul  w Ale* zn o wu  w m odz ie ,  równie iak o:ankietki_ 
Xandr^i ,  iest podkommifsarzem bandlo* R o b i ą c y  pomad y  i perukarze cieszą s ię ,  i 
w / c h  z w i ą z k ó w  w Elblągu m ia n ow an y,  brudnemu M ar a to wi  daią szczutki.  L e c z  
O b.  C 'q u eb er t  Montbret ,  b y w s z y  konsul w gdy  p r a w o d a w c y  pokażą  się w tyćh f ięk* 
Hamburgu  i D u b l i n i e ,  zosta ł  kommifsa nycb i szytych sukniach w komp ania ch,  

rzem h a n d lo w y ch  z w i ą z k ó w  w Amsterda- j aKi,e m y  się ubodzy ob ok  nich .wy da m y  ? 
IBie m i a n o w a n y ,  na raieysce przeniesione* to r o ln ice ,  które znowu modę czerc* o* 

8 °  do R a d y x  ob. Fouskouberte.  Wie le  ia- Dy Ch ko rko w wzniecą.**-Jednak n i e d o s  ć 
a y c h  kommifsarzy zostali  takż e  w rożnych j est mj e£ piękną suknię,  po lr z tb a  przy tym 
mieyscach postano w W c m t .  za r a z  zatru* bytiź  c z y s ty m ;  cz łonki  k o n s z y  t uc yy ny ch  
dniaią się tu postanowieniem ba nku ,  na w ł a d z  nie będą przeto mogły  by dź  nie czy .  

k tórego  administratorów prze inacza ią  Per- stemi;  lecziafcze się niektórzy z tjich wy* 

regat is ,  M . H e t ,  Peres i P e r r i e r , — Sieyes d a d z ą ?  ”  W sz ys tk o  to zdaje się by j s  

o tr z y m a  ns mieyscu majętności  Crosae ia skutkiem ka żdey  no w e y  rewalucy  i .* cxtre* 

n  1 ,  która mu się bardziey p o d o b a . - .  Źe- ma okrucieństwa  i łagadoości  tak s ę zso* 

b y  byd£ uonLszci-oaym t jpgwardyi  koasu- fcą śc iera ły  , ias  teraz mody  stroiotr.  Pa* 
I o w ,  potrzeba 3 lata s łużyć  i o tr zymać  ra- r , ,Kie nawet  dzienniki ,  które się chcąrzą- 

ny  w obronie o y c z y z n y . ^  Ra d ca  stanu Be* d o w i  p r z y p o d o b a ć ,  oddychała teraz du.  
tiezech zatrudnia się nc we m  podział  u  cłlern powsz.echney ludzkości  i słodkich o- 
Rz pl te y .  S ł y c h a ć  iż maią b y d ź  prefeklu* b c c z a i o w .  Starorzyrsrski Brutus ,  k tór y  

P o s 'a n o * i o n e  i admtDistracya departa- daw niey  b y ł  ód ostrzyżonych m ę ż ó w  re- 
ss r o c o n a . - .  C iało p r a w o d a w c z e  w o l u c y i  ubóstwiony  i iak bożyszcze  czczo* 

P r ’ y>ęło w c zo ra y  większośc ią  203 g łosaw ny , iest teraz mord erc ą ,  oszustem i głup* 
F r* » 23 zapr/eczany  w t rybunacie pl«a cem n a z yw a n y.

m a i ą  b y d ź  ustawy  stanowione,  Z'JSeapolu d. 26 Grudnia.
m ^  ‘Ecu P f ż y»ął  p r o t e k l ,  s e  dochody  5 W  dutack tych  p r z y t y ł a  tu % M e fs y n y
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feluka z depeszami  do KawaleraMicherouis  

ministra pełnomocnego Króla Jmć naszego 
ł a s k a w e g o  monar chy ,  przez które Król  

Jmć uw iadomią  o bliskim przybyc iu  do 
portu naszego z Korfu 2800 R o f s y a a o w ,  
k t ó r zy  do  tey stol icy  są przeznaczeni.  P o 
g ło ska  jakoby  w o y s k a  R cf sy y śk i e  tu zn&y- 
duiące się do M a U y  w y p ł y n ą ć  -miały z u 
pełnie ucichła.  Poał ug  cstatniey .wiado*. 

moś.;i  z M a l t y  margrabia Nizz.a kieruiący  
b l o k a d ą  tey w y s p y  odprawi ł  niedawno z 
generałem Vaubois  ko nfe ren c j ą  , z k iórey  
po kazu ie  się , że jenęraP Francuzki  ma 
przedsięwzięcie  bronić tey  w y s p y  do eay-  

w i ę k s ze y  ostateczności.  Mieszkańcy  w y 

s p y  znacznie oziębli  w swoich  usi iowa 
Biach przeciw Francuzom tak dla t eg o ,  że 
s ła bo  wspieranymi  b y b , iako też z pr zy 
c z y n y  doświadczanego  uiedosłatku ż y w n o 
ści." Zdaie  s ię ,  iż w  ty m  momencie zatru 

dniają  się wzbudzeniem w  nich zapału tak 

przez  danie ita wsparc ia iakoliteż , przez 
przyp usz cze nie  szturmu do Francuzów,  
D o w i a d u i e m y  się n a w e t ,  że margrabią 

N iz za  k ą z a ł . w y sy p y  e bateryą , z  k t ó r e j  
miasto i port  będzie mógł  sz turmować.

Z  Genui d, 26. Grudnia.

W i el k ie  zimno i spadłe śniegi pr zy m u 

s iły Fr-jocuzow cofnąć wszystkie prawie 
posterunki  Z Appeaino  w , małe tam tyiko 

z o s t a w i w s z y  pikiety.  Upew.oii ią  n a w e t ,  

zę  i Bocbetta \ opuścil i .  Więk sza  część 
■wojska tego po łą cz y ł a  s ię z kerpusem j e 

nera ła  Mioll js w  kraiu L igutyyskim,  — Je
nera ł  Fran cu zki ,  k tóry  tu kommenderuie 
n a ł o ż y ł  nową r e k w i z y c j ą  8 tys ięcy zwierz-  
ehnich sukni ,  5 tys ięcy  sordutow i innych 

rzeczy do ubioru,  Rz ąd  nasa chcąc zado-

e t 6  ) (  ’

sy ć  u c z y n i ć  tym  żądaniom w smutnym I 

zu ay dui e  się położeniu ; wuosżono  aby 1 

na ł o ż y ć  osobiste t axy  na wszystk ie  oso by ,  I 
k tórych  dofchody 1000 l iw r o w  przenoszą;  I 
pfocz  tego 'zaś. kazsno spisać pows zec hn y  I 

inwentarz wszystk ich ruchomych rż cc z y  I 
b y w s z ę y  szlachty',  k t ó . z y  op uśc iw szy  oy- 
cz yzn e  utratą p o ł o w y  swoiego maiąlku u- 
karaaemi  zostali.  W y r o k  zaś itiay s tano
wi  , że dłużnicy  i c h ,  zaspokoienia siebie t  
rzeczy ruchomych żądać  oie mogą , które 
iak  się zdaie  , na przedaż w y st a w i o n e  - 
będą.

Z  B r u x s lli  d. 9. Stycznia ,
W y d a u o  roz kazy  s.a formo wa nie  w  

n&szych okolicach linii w o y s k o w e y ,  która  
oa  Nieuport  aż  do Antwerpi i  rozciągać się 

będ- ie .  Srzodka tego dia tego naypzczp- 

gu l n i ey ch w yc o n o  się, a b y  p rze sz ko d zić ,do  
w y w o z u  zboża  z  da w ni ey sz ey  F landry!  
Skaldą  zachodnia do AugHi. W rzeczy  sa* 
mey  dowiaduiemy s i ę ,  i e  ki lka s ta tków 
woieneych  niep rzj iacielsk ich pokaza ło  s ię  
ok oł o  S a s  de G a a d  ż A;xel , i powszechnie 
irpiefiiaią , iż krążenia ich w tych okoli-  
cach ieśt zamiarem skupienie zb oż a  i d a 

nie pomocy  d o siego w y  w ie z ie ni a . ... Em i 

granci Fran cu zcy  zatopieni  przy  K ale  przed 
laty ąma w l iczbie $6 pr zy by l i  tu na w o 

zach w y ją w sz y .  P. C h o i se s i l , który jechał  
w powozie.  P,  Montmorency  zostanie w  
zamku Ham aż  do zupełnego swoiego  w y 
zdrowienia.  Emigranci  c i ,  od br y ga dy  do 

Drygady  są odwożunemi  aż  do Wese l  zkąd 
u dadzą  się do Hamburga .  .Obchodzenie 

się t  sobą  po dniu 18 Brumtiire mocao 
chwalą .  B y  w s z y  dyrektor Barthe lemy ia- 

dąo z  Altony.  do P a r y ż *  WMOray prte2 

Bruxs l lę pr ze i eż dza ł .
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GAZETY KRAKOWSKIEY
W  N u n z i B L ą  D b i a  2. L u t e g o  i8p<».

Z  Rzym u d. 28 - Grudnia, k o w  bogato ł a d o w n y c h  p łyn ąc yc h  z Paler*
C ho rzy  Francuzcy ,  którzy  w  szpitalu tno, gdz ie  schroniły się b y ł y  w  czasie wkro* 

S .  Ducha  pozostal i  b y l i ,  do zupełnego  po* crttf ia Francuzów d o L i w o r n a .  W  podro* 
w r ó c i w s z y  z d r o w i a  w dniach t yc h  odali  4#  a w o ie y  dnia 18 * rana napotkane b y ł y  
się do CiVittavechia , z k&d wczasie ozna- tfriędzy wy sp ami  Elbą  i Pianosa od małe* 
C l ony m w kapj iu lacy i  przez jenerała Gar- gtr korsarza F ran ct izk iego , który ukry ł  się 
o ier  i a  w a r t e j ,  do Francyi  a m b a r k o w a ć  się gHtttiędiy skałami  w y s p y  Pianosa;  feorwe- 
p o wi nn i . — Zgraia inaurgentow maiąca  u« ta Neapol itańska us i łowała  go dośc ignąć , ,  

swoim czele cz łow ie ka  przybieraiącego so* le tz  maytkowie  F ra nc uzc y  przybi l i  do lą.  

bie imię Fra D ia v o lo , wolny D ia bef nay* du i bronili się z nay większą  zaciętością 

Większych dopuszcza się zdrożności  w Fro- tak zręczne/  broni iak i z a r m a t y ,  z kto* 
•iw*n» i  imyp* nfco *  i. nk. t  m a t M i j  korpus J*ey raz/  Klika ka rtac iam i  wystrzel i l i .  G d y  
w o j s k a  Neapolit i  ńskiego pod rozKarami  noc nadcsatir ko rw et a  Neapol itańska w  dal* 
Jenerała Bourcard ostatoiey niedzieli  ztąd szą sw oią  udała  się p o d r o ż ,  w r a s  z kon* 

rti zy ł  i udał  się naprzec iw buntownikom, w o i e m ,  który ią poprzedza ł .

— Z niecierpliwością oczekuiemy tu odp.o* Z  Strasburga d. 7. Stycznia,
wie dz i  od rządu F ra n cm ki e go  na zaniesio- Kuryer  J^nko p r z y b y ł y  tu z Konstan*
ną  do niego proźbę w celu pozyskania  a b y  tynópoła w dalszą do P a r y ża  udał  się dro* 

c ia ło  Piusa VI .  do Rz ym u pr zew ie z io nym  gę* M ó w i ą ,  iż rodem iest Francuz i ż# 
b  to. O yc i ee  S. na doi kilka przed sw oią  wiez ie depesze ściągające się do pokotu 
ś-uiercią c a  piśmie o św i a d cz y ł  zyczenie  między  Portą Ottomaftską i rzepltą Fran* 
s w o i e ,  iż pragnie aby  ciało iego w mał^y cuzką .  — P roc es  by w s z e g o  reprezentant# 
kaplicy  pod ołtarzem S. Piotra pocho wa ne  Charobe i żony  iego r ozp oc zą ł  się w c z o r a y  
b y ł o  t  nap ssm t a k o w y m :  ”  Giało Piusa na ratuszu.— Swiadkott f ie ,  k tóryęh  więk* 
V I .  Papież.?,. Moulcie  się za n ie go , , ,  sza l iczba iuż stanęła d o  dnia, n  odłożone*

^  Liw om a d. 27, Grudnia,  mi  zos ta l i ,  pooieuaZ t rybunat  zatrudni  się
Dnia  ł0 t>. m, p r zy by ła  do portu na- nay pr zod  czytaniem pism ściąga i scy  cii się 

Szego korweta iSkeapolitańska Fortuna  od  do tego procefsu.— W  S z w a y c a r y i  ciągi# 

ag armat} p i o t f a d z ą c a  feo-awoj od 13 stat* zatrudniaią się z wielkim zapa łem w y r i u .
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iatni , które pow skechnie ciyrtią dyrekto ste , w pół do ósmy pokąsały się od wscho- 
rofn-Larbąrp.e , Secretad i  Oberlio i a k o t /  du trzy tęcze , zJttórych ś.zednia do w pół  
chcieli odmienić niniejszy skład rządu. Nieba zasięgała i od wschodzącego słońca 
(J* Uri powiedział  medattnonn posiedzeniu otworzona fcyłaj orugie dwie był y  otrze- 
rady,  ze ci trzech dyrektorom l e , n&yprzqd cią część mniejsze , pochodząc z drugich 
udali się do rządu Fraacuzkiego źądaiąo dwocb słońcow. Wszystkie tizy były  
od nie g o ' po m o cy  do swoiego z a m u ru ,  przeźrzoczyste iafć płomień , w iednty po
lecz gdy im iey rząd Francuzki «dmowił ,  Iowie i a ś j i c y s r e ,  w drugiey ciemnieysze 
udali się potym do iedqegw uieptzyiaciel- a w górze zakończone. Słowem był  to 
skieęo mocarstwa.  wspaniały widok,  ia nie mogłem od ich

Z  Klein M iinchen, w P ał udniowj eh ziawienia s i ę , aż do ich zniknieaia,  które 
Frufsach ,d :  12. Stycznią. aż  do godziny 8 t r w a ł o , opuści,, okaj ,  Zia-

Oziś w niedzielę pokazały śię tu trzy wienie to natury iest zea kie m,  t e  ieszcze 
słońca. Prześliczny to był  widok natury.* będziemy nrelitęższe mrozy niźeśmy dc* 
O godzinie siódmej było niebo bardzo c z y , tąd mieli. 1

D O N I E S I E N I A .

G d y  d. 19 l istopada r. b. do l i c y łacy i  , dobr  Chw al ow jc e  z prtyległośrianT'  Bor- 
k o w ,  w cyrkule Kieleckim leżących  Pana Jozefa Gu towskiego  dziedzicznych , na żąda-  
n z ł ana Stanisława B y s t r z a n o w s u e g o  d ekr et ow an ej ,  nikt t y c z ą c y  sobie tych dobr  na* 
b y d ź  oiezndlazl  się ; z a tym pc y t o r o y  do sprzedania ą a y t h z e  przez l i c y t a cv ą  ternam na 
dzień tt  tnarca. idoó .-oku na godzioę 10 zrana w / z a a c z o  sie a to z tym warunkiem:

1 mo. i s  Pan dtariisław idysti 1 aoow ski t  szacunku dobr przez l i c y t a c j ą  w y p a d ł e 
g o ,  w  summie 34 4 4 z t .  po!, wraz z p r o w i z j ą  od 70,000 zł, poi. od d. 24 maia 1792 
t o k u  do d. 23 czerwca  1798 r o k u ,  odtąd zaś »i d o  dnia nastąpić maiącego zal iczenia 
ty (ko- od sum ny-34,454 d .  poi. po 7 od sta', ni». mniey z kondennaatą i k o s t U m  praw-  
n m ,  w goto w uni e  zaraz  po ukońt-zoney l i c y tacy i  od kupującego z y c z y  sobie bydź 
Z.;is. okoionym.

2da, W s z y s c y  oraz wierzyciele h y p ot i ką  o ją tr ze n i , k tórzy  o so b n e j  c n a c y i  sp o 
dz iewać  sie nie m aj ą ,  edyktem niuieyszytn w * y w a i ą  się tak d a lece ,  ze g dy by  w w y - '  
zo«czonvm terminie,  to iest pr ied d .iercj i i  marca 1800 roku nie zgłosili s i ę ,  tedy an? 
przec iwko  n a b y w c y  Tvch d ob r ,  ani do dobr samych Żadnego iuż więcey  pra y e  mi.-ć 
rjr’ będ ą;  lecz zados v ć u a y n i *  ń'a t n, leż y tościach swoich z szacunku przeciąży albo 
z inney dłuzoika swego  majętności  poszukiwać będą musieli.

W ol n o  e s k  'Ojec -iest ż-cn-ićrm sobie dobr  rzeczonych n a b i c i a ,  akt  det-otacyi. o- 
nyc hi e  m t u t e y s e /  Ces, Kr<l. S j i fbw szlacheckich registraturre prże yr zyć  so b i e ,  lub 
przet kopią wviąć .  W  K ąkowie  d. 27 L i s t o p a d a -11799 rdku,

.io z e f  de F ik  ot nu icz 
Jan Morak,
Chrastianski,

Z R a d y  Ces.  Kroi.  Są d ó w  Sz lacheckich K r a s o w sk i c h  
Gal icy i  Za ch o dn ie j .

Elsner.

Gdy niie^ wyrażony z kompanii Daniela F u ch sa  odłaezył s i ę , obecnie dla s i e 
bie sway kunszt prowadzi , tedc inayaum  się z-powodpwanym przezacną i przychylna  
publiczność z tym doktadem o tym uwiadomić iż  nietyikow iele gotowych Fortyuianow
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btęscią Sfachoniowyeh Brdnzem w ykładanych , częścią zzwyczaynego dobrego i pięk‘ 
*ego gatunku drzewa podług naynowszego gustu robionych tak dobrych iakich tylko 
zagranicą dostać m ożna , u nie g o i w jia y  lepszym stanie i  za naysłusznieyszą cenę na 
składzie iezy , a leteż na żądanie podług podanych mu ahrysow przezacnyrn Arnato 
rom na nayprędsze i  nay dokładnieyśze usługi, z każdego ukontentowaniem obowiczuie się.

Ja t  Piotr Kehł,  R« wiK >f t?w  i Forty pt*cow ł&tńsst - Mistrz.  • 
-IkTieszka na Słuwkówskiey u licy , pod JSrem 401 na pierwszym piętrze.

C. K, sądy sr l schsckie  Krakowskie  Gal icy i  zachodnie j  oznaytnuią tym E d yk t em  
Panu Jackowi  Sk o r u pc e ,  że Karol  baron de L ar y sz  u sądów t y c h ,  o ustąpienie dobr 
Czarnocina i zapłacenie summy 101,113 zł. poi.  z p r o w i z j ą ,  Srałoby na niego p o d a ł ,  i 
o pomoc sąd u,  ile sprawiedl iwość  w y m a g a ,  prosił

G d y  zas Sądy  te nie jna iąc  wiadomości  gdzie obża ło  wa ny  z o s ta i e , lub e r y  w c a 
le w C  K. kraiach dziedziczny ch znayduie  s i ę ,  l emuż Jackowi  Stof up ce  a u w o k a t a  
tuteyszego B i l le w ic za ,  z iego szkodą  i iego kosztem zastępcą  postanowi ły ,  .z kipry tri 
process tev> stosownie do przepisu ustawy  sądowey  rozpocznie się i ukończony będ zie; 
On przeto Edyk te m nin ie jszym tym końcem upomina s ię;  teby  w czasie przy zw oi t ym 
s y p  s t an ął ,  albo iezeli iakie m r  p r aw a  swego  d o w o d y ,  te zastępcy  wyznaczonemu 
Wcześnie p r z e s ł a ł ,  albo nakoniec innego sobie patrona o b r a f , tego sądom tutey- 
szym w y m i e n i ł ,  i podług przepisu tych ś zodk ow pr aw a u ż y w a ł ,  które do s w e y  
obrony  za  nayskutecznieysze osądz i;  g dy ż  w przec iwnym razie wszelką  niedogod
ność z zaniedbania wyniknąć  m og ą cą ,  samby so b i e ,  podłu opiewu C. K, praw,  p r z y 
pisać b y ł  winien. * -

J o zef de Nikorowicz.
Kraufs. ' ; [
Jan Morąg,

Z R a d y  C. K.  s s d o w  szlacheckich Krakowskich  Gal icy !  
zachodniey.  W  Kr ako wi e  d. 21 Grudnia 1799.

Elsner.
, na dniu 7 Grudnia roku b i eż ąc eg o ,  który końcem obrania kuratora i deputa-

Pyi » i er z vc i s lo w  mafsy za d łuż oae y  niegdy Jerzego. Oża row sk ie go  b y ł  us tanowiony,  • 
w»y ty jko  wierzy t iele stanęli , którzy  przed już mia  terminu żąd al i ;  przeto po wy  tet- 

rnin w ce u o aaizi t i k  l>,ir«ior« tnafry iw,ko i deputacyi  wiarzycielow na dzień 19 Lu- 
tego 18^0 roku o gocJrinie 9 zrana oaznacza się. W  K r ak o w i e  dnia 11 Grudnia 1799 

J o zef de JSikorowicz.
Jo zef de Cronenfels,
J. Morak.

Z R a d y  C. K.  S ą d ó w  Szla,  Krakowskich G a l ic y i  Zachód.
_ „ Elsner.

. Ces. Kr. Są d y  szlacheckie Krako ws kie  Gal icy i  Zacho dn ie j  ozoaymuią  E d yk te m  
Oimeyszym Publiczności;  że  gdy  na dniu do p o w t ó r n e j  l icy tacy i  w y z n a c z o n y m ,
° icst 9^0 grudnia roku bieżącego dobra K o r z e ń ,  Stawiczyn  i Jasiona w cyrkule 

adomskim prowincy i  tutayszey leżące , P a c a  Stan słaWa Grey ber a  dziedziczne za  
®'Qę sza u a k o w ą  w kwo ci e  128,839 *ł. poi postanowioną sprzedane bydź  nie m og ły  , 
n° w a  tychże dobr  l icyta ya m  m i z n  13 lutego 1810 roku o godzinie 9 zrana oazna 
c *a s i ę ,  z tym dodatkiem: i ż  dobra rzeczone wczasie tey o d pr a w ia ć  się maiącey  li- 
vytacy i  nawet niżey szacunku postanowionego sprzedane będą.

.yt^ruoki  za zasadę kupna kontraktu s łużące będą strono*m przy l icytacy i  kom-, 
b dź ° Wanc- W ol n o  nakoniec iest ż y c z ą c y m  sobie akt deiaxatiyi dobr m ai a ry -h

*Dr*edanych w tuteyszey registraturze prteyźrzyć .  W Krakowie dnia 14 Gru- 
i n i » 1799 roku.

J°Zefde Nikorowicz.
J o zef de Cronenfels.

Uhrastiański.
Z  R a d y  C,  K, S ą d ó w  Szlacheckich K r ak ó w .  Galicyi  Zachód.

Elsner.
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Z M oc y  re iótucy i  Prześwietnego Magistratu Miast*  Kał imiefżf t  W dniu # n)f»- 

siąca stvczoia roku bieżącego do Nru. i zapadley .  L i c y t a c j a  publiczna sprzedaży  
domu częścią murowanego , częścią drewnianego z  przy ległościami  iego w mieście 
Kazimierzu  ulicy K r a k o w s k i e j  pod Nrem.  45 stciącego po niegdy Grzegorzu  Dębowr 
skini mieszczaninie Kazimiersli is:  pozostałego się. Doia 12 ,  20 i 28 miesiąca łuiego 
roku bieżącego 1800 w ratuszu miasta Kazimierza o godzinie 9 raoney od pr a wi ać  się 
będzie.  Ż y c z ą c y  sobis takowe go  domu przez l i cy tacyą  n a b y d ź ,  mai* się w  naieyscu 
j czasie w y ż ^ y  oznaczonym z n a y d o w a ć .  Zaś  o cenie i k o n d y c j a c h  teyże  t i cytacy i  
w domu w kaocel lary i  Magistratu&Iney miasta U go  każdego czasu dowiedzieć się mo> 
gą.  Dan w Kazimierzu d. 14 miesiąca Stycznia  lg o o  roku.

JYlaciey Maczenski,

C. K. Sądy  szlacheckie K ra ko ws ki e  G a l i c j i  Z a c h o d n i e j  o m a y m u i ą  t ym  Edyk* 
tera Pac om  Wincentemu Szaniawskiemu i Antoniemu Grabińskiemu:  że Pan Jao Sy-  
n c r i d z k i  u sądów t y c h , o zapłacenie summy 200 czer.  zł .  * pr o w i zy ą  , ża ł o b ę  na nieb 
p o d a ł ,  i o pomoc są d u ,  ile sprawiedl iwość  w y m a g a ,  prosił.

G d y  zaś sądy te ,  nie raaiac wiadomości  gdzie ob ża ło w an i  zostaią,  lub c z y  
ca le  w C. K.  państwach , dziedziczny cb znaydutą s i ę , ony mż e  Wincentemu S z a n i a w .  
skieinu i Antoniemu Grabińskiemu a dw o k a t a  tuteyszego Walen te go  O s ł a w s k i e g o ,  *  
ich szkodą  i ich kosz tem ,  zastępcą postanowiły,  z  k tóry m procefs ten s tosownie do  
pr , spisu ustawy  s ą d o w e j  rozpocznie się i ukończony  będ z ie ;  oni przeto e d y k te i a  
n in ie js zy m  t y m  końcem upominają się: ażeby  w czasie p r z y z w o i t y m » to iest przed  
upłynieniem 90 dni sami stanęl i ,  a lbo ieżeli iakie maią  p r aw a  sw eg o  d o w o d y ,  t« 
za stę p cy  wyznaczonemu wcześnie przes ła ł ,  a lbo nakoniec innego sobie patron*obral i*  
tego sądom tuteyszym w y m ie ni l i ,  i podług przepisu tych śrzodkow p r a w a  u ż y w a ł i ,  
które do sw e y  obrony  za  na j sku te cz nie jsz e  o s ą d z ą ;  g d y ż  w  przec iwnym ra*ie wszel* 
k ą  jaiedogodnośe z zaniedbania wyniknąć  m o g ą c ą , samiby so bi e ,  podług  opiewu C ,  

p r a w ,  przypisać  winni  by l i .
Jozef: de JNikorowicZi 
Joz. de Cronenfelt.
Jan Marską

Z R a d y  C.  K. Sądów sźlacheckicb Krakowskich Galicy?
Zachodniey.  W  Krakowie d. 25. Łistopaada 1799.

Nonrioe Cees. Reg. Fori NebiKum Lublinensis in Reg.no Galicise Occidenłalis Generoso C le- 
Błentino Abratowicz, Medio preesentis edicti hisce insinuatur, quod nimirum Domina' Marianna 
Margaretha de Kakoivskie Górska, ęjusąue filius , Generosus Joannes Florianus binon.inis Górski ad 
Forum hocee .adyersus, aum in causa tanquam Ćoncinatum in Caa. puncto Solut suraroae 53 633 F. p. 
24.gr. c. s.e .  Libcllum porrexerint Judiciiąoe opem, quo ad id justitia exigit, iinploravqbut. Cuin 
autem Forum h-o.cce ob ignotum ejus. Labitationis iecum , vel piane a Cies iteg.. haereditariis Ter 
ii* absenłiam ipsi bic loci degentein adyocatum. Grsum Chyliński jpsius perieulo , &  im pendio,qua 
Curatorem constituerit, eumquo etiaua Lis contestata in conformitate prsescripti pro C. R. haereditariis 
Terris Judiciarii C»dicis agitabitur, atque etiam terminabitur , ideo ipse eum in fiiiem “droonetur ut 
intra 90 dies aut ipse compareat vel Curatori dato , si qu* forte haberet Juris sui adminicula teinpe- 
stiye transmUtat vel deniq,ue alium queropiam Maudatariura constituat Foroque huic denominet &  pro 
ordine proscripto. ea Juris adhibeat media, qu* dd sui defensionem maxime efficatia csse /'udi- 
cayerit urpote quod secus adversas fors cunctationis su* seąueias sibiinet ipsi imputandas. bababit 
ItA euim sauciuut praescript* pro, Caes. Reg- hseieditżziij. Terris Legas,.

Ig. Pietrusku  
Urzóz  'wj!-ż; 
kurtschen

E s  Consilio Caes. Reg. Fori Nobiliuua Lublinensis in Hegno
Galieib Occideutalis, Daturo Lublini dir 24 fibtis i/JSS

Gang ei, -
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